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^astępcy takich sław  jak Artur N ikiseh, W ilhelm  F urtw angler, Bruno W alter
1 Hermann A bendroth jest w ie lk im  ciosem  dla życia m uzycznego n ie tylko NRD 21.

6. K a r l  S c h o n e w o l f

W w ieku  lat 67 zm arł w  NRD znany krytyk m uzyczny K arl Schonew olf, 
Urodzony w e Frankfurcie nad M enem. W ykształcenie zdobył w  W iesbaden i K on­
serwatorium M uzycznym  w  K olonii. S tud iow ał na un iw ersytetach  w e  Freiburgu  
(Breisgau), G etyndze, M onachium  i M arbach. Za pracę pt. L u d w ig  T ieck  und die  
Musik uzyskał ty tu ł doktora filo logii. Od r. 1925 był redaktorem  działu fe lie ­
tonów w  czasopiśm ie „Dresdner N eue N achrichten”. Jako recenzent teatralny  
i m uzyczny przeniósł się w  1934 r. do Ham burga, a potem  do W rocławia.

Po r. 1945 był redaktorem  działów  kulturalnych w  dziennikach i czasopism ach  
NRD, np. „Neues D eutsch land”, „N ational-Z eitung”, „Berliner Z eitung” i „Sonntag”. 
'W r. 1953 w ydał książkę pt. Beethoven in  der  Z e itw en de ,  która w zbudziła  duże 
zainteresow anie. Śm ierć znanego krytykta, cenionego za znaw stw o i subtelny gust 
oraz głęboką w iedzę jest dużą stratą dla życia kulturalnego N R D 2?.

Teresa P io trow iak

A TAK ZACHODNIONIEM IECKIEJ KRYTYKI N A  PODSTAW Y  
CZESKIEJ LITERATURY, A GRUPA POSTĘPOW YCH PISA RZY  NIEMIECKICH  

DZIAŁAJĄCYCH W CZECHOSŁOWACJI

D w a artykuły —  Juliusza D olanskiego, Ceska li tera tura  v  zapadon&mecki  
kritice  i  H any H rzalow ej, P ro ti  revan ś is t ickem u  hodnoceni ceske l i te ra tury  —■ 
które ukazały się ostaitnio na lam ach czasopism a „Ceska L iteratura” 1 zw racają  
Uwagę na rozw ijaną w  NRF i A ustrii akcję m ającą na celu  udow odnienie tw ier­
dzeń o n ieorganicznym  pochodzeniu  literatury czeskiej, o przem ożnym  w p ływ ie  
kultury i literatury n iem ieckiej na czeską oraz w ybitnej roli, jaką w  tej dziedzinie 
odegrali pisarze n iem ieccy działający na terenie Czech, a także o braku w artości 
ideow ych, a zw łaszcza artystycznych, w e w spółczesnym  p iśm iennictw ie czechosło­
w ackim . Tem u ostatniem u zagadnieniu, a w  zw iązku z tym  św iadom ie fa łszyw ym  
i tendencyjnym  stw ierdzeniom  zachodnioniem ieckich badaczy literatury czeskiej, 
pośw ięcają  H rzalova i D olansky najw ięcej m iejsca. O m aw iają oni artykuły R u­
dolfa  Urbana, Die l i terarische E n tw ick lu n g  in  der Tschechoslowakei seit 1945 2, 
E rnesta Schrem m era D reigete il te  tschechische L i t e r a tu r 3 oraz inne jak np. p ierw szy  
z cyklu reportaży zatyt. B alkanischer Querschnitt.  Eine Reise durch die Donau-  
lander S u do s teu ro p a s4, oraz Jarosław a D reslera Die V erw irrun g  der  Zungen. Franz  
K a fk a  im  Spiegel kom m unis tischer  K r i t ik  s. D olansky i H rzalova podkreślają w y ­
raźną tendencyjność prac literaturoznaw ców  zachodnioniem ieckich, którzy w  sw ych  
badaniach, podporządkow anych w ytyczn ym  propagandy, przedstaw iają, używ a­
jąc tych  sam ych m etod i argum entów , w ypaczony obraz zarów no literatury czes­
kiej i słow ackiej, jak i p iśm iennictw a radzieckiego oraz literatur pań stw  obozu 
socjalistycznego.

81 H . B e n t z i e n ,  m i n i s t e r  k u l t u r y  N R D , E i n  e r f i l l l t e s ,  r e i c h e s  Ł eb e n  „ S o n n t a g ”  n r  33 
z  12 V I I  1962; Ę . K r a u s e ,  A b s c h i e d  v o n  e i n e m  g r o s s e n  D i r i g e n t e n  — Z u m  T o d e  v o n  
F r a n z  K o n w i t s c h n y .  „ S o n n t a g ” z  5 V I I I  1962; M . B u r g h a r d t ,  X J n v e r g e s s e n e r  F r a n z  K o n -  
w i t s c h n y ,  „ B e r l i n e r  Z e i t u n g ”  z  31 V I I  1962.

I! E .  K r a u s e ,  K a r l  S c h O n e w o l f .  „ S o n n t a g ”  n r  38/62.
* „ C e s k a  l i t e r a t u r a ”  N r .  1/1962 s .  70— 73 i N r .  2/1862 s . 226—231.
2 „ O s t  E u r o p a ”  H i t .  U ,  9 J h r g .  1959. s . 701—713.
5 „ D e r  R e m t e r ”  H f t .  2, 6 J h r g .  1960. s .  89—96.
4 „ W e s t - O s t - B e r i c h t e ”  N r .  6/1959 s . 197—205.
s „ O s t  E u r o p a ”  H f t .  7/8, 10 J h r g .  1960 s . 473 -4 8 1 .
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P odkreśliw szy w ięc  za D olanskim  i  H rzalow ą nienaukow ość i te n d e n c y jn o ść  
w yw odów  bohem istów  działających w  N R F , trzeba zw rócić uw agę na dwa podsta­
w ow e akcenty zaw arte w  ich pracach, a m ianow icie: zaznaczanie w tórnej wobec 
literatury niem ieckiej roli p iśm iennictw a Czech, zw łaszcza starszego, oraz i d e a l i z O "  
w anie dzieła, jakiego dokonali w  przeszczepieniu  kultury i literatury niemieckie],' 
na teren  Czech i M oraw, działający tutaj pisarze niem ieccy. N a jb a rd z ie j  charakte­
rystycznym  dla grupy artykułów  om aw iających te zagadnienia jest praca Eugena 
Lem berga, Der deutsche Ante i l  am  Erw achen  des tschechischen V o lk e s 6, który 
stwierdza:

„Czeska kultura dojrzew ała w  jedności z kulturą sudetoniem iecką, wraz 
z nią. D zięk i przykładom  i w pływ om  z Zachodu, które kultura s u d e t o n i e m i e c k ą  
przekazyw ała, utw orzyła ona kulturalne centrum  E uropy”.

Podobne teorie głosi przytoczony w yżej artykuł E. Schrem m era, utrzym u­
jący, że nacjonalistyczną była praw ie cała literatura czeska poczynając od odro­
dzenia narodow ego, które rzekom o b y ło  w  dużej m ierze dziełem  N iem ców . Tylko 
ci poeci, w ed ług  Schrem m era, którzy tw orzy li w  języku niem ieckim  nie byli na­
cjonalistam i i um ieli w  im ię hum anizm u i antynacjonalizm u oddziaływ ać na ku l­
turę Europy Środkow ej. K afka, R ilke, W erfel i in. b y li filtrem  literatury św iato­
w ej, przez co tw orzyli zburzoną dziś jedność kulturalną Europy środkow ej i repre­
zentow ali jedynie żyw ą część literatury czeskiej. A nalogiczny punkt w idzenia  
reprezentuje artykuł O. E. H. Beckera, Bólimen slawischen S tam m es .  Die Trayód ie  
der deutsch-tschechischen S y m b iose” 7, gdzie czeskie dążenia narodowe określone 
zostały  m ianem  „tragedii nacjonalizm u”. A utorzy n iem ieccy om aw iają liczne przy­
kłady w spółdziałan ia  C zechów  i N iem ców  akcentując ze szczególną silą  aspekt 
udziału niem ieckiego. D otyczy to zw łaszcza epoki odrodzenia narodow ego Cze­
chów. Przytoczyć tu  m ożna dla przykładu także artykuł H einricha Jilka, Z ur  
deutschslaw ischen  V erstandigung im  V orm a rz” 8. N ow ym  akcentem  w  pracach tych  
jest sugestia , iż zw iązk i kulturalne pom iędzy N iem cam i i C zecham i b yły  rea­
lizacją id ei jedności kulturalnej Europy środkow ej.

T enże H einrich  Jilek  p ośw ięcił osobne studium  literaturze czeskiej z okresu  
pierw szej republiki. Praca zatyt. Die H auptstrum ungen  der neueren  tschechischen  
L itera tur  bis zu m  Z w ei ten  W e l tk r ie g ” 0 om aw ia głów ne problem y piśm iennictw a  
Czech okresu m iędzyw ojennego, przy czym  w yw ody jego streścić m ożna następu­
jąco: literatura czeska tego okresu w chłonęła  now e idee, tem aty, form y, lecz roz­
wój jej był bardzo problem atyczny. P ow stało  w praw dzie k ilka dzieł godnych  
uw agi, ale tw órcam i ich b y li autorzy, działający jeszcze przed I w ojną św iatow ą, 
którzy okazali się bardziej tw órczym i, niż generacja m łodych autorów  deb iutują­
cych w  okresie n iepodległości.

H rzalova pisząc o w spom nianych pow yżej pracach, dochodzi do następującej 
konkluzji:'

„Jesteśm y św iadkam i tego, że ludzie, którzy są znaw cam i literatury czeskiej 
używ ają sw ej w iedzy, aby zaciem nić jej charakter i aby ich argum enty i dowody 
b yły  potw ierdzen iem  tezy  o w tórności ku ltury czeskiej i błędu, jakim  było  
utw orzenie niepodległej C zech osłow acji. . .  Jest to  próba w ykazania na fa łszy ­
w ych  danych, że literatura czeska n ie  b y ła  n igdy sam odzielna, że odw rotnie  
p ow stała  i rozw ijała  się pod przem ożnym  w p ływ em  literatury n iem ieckiej, 
a później zachodnioeuropejskiej, że m ów ić o specyfice literatury czeskiej n ie  
m a sensu . . .

“ P o r .  H r z a l o v ś ,  P r o t i  r e v a n ś i s t i c k ć m u  h o d n o c e n i  ć e s k ó  l i t e r a t u r y .  „Ceskś L i t e r a ­
t u r a "  N r .  2 /1 9 6 2  S .  2 2 7 .

7 „ W e s t - O s t - B e r i c h t e ”  N r .  7/8 1959. s .  219—222.
5 „ Z e i t s c h r i f t  f i i r  O s t f o r s c h u n g ”  H f t .  4, 8 J h r g .  1959 s . 566—571.
* „ Z e i t s c h r i f t  f i i r  O s t f o r s c h u n g ”  H f t .  2, 8 J h r g .  1959 s . 198—213.
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W ubiegłym  roku ukazał się w  Pradze czesk i przekład 10 zbioru studiów  zna- 
ego krytyka literackiego działającego w  C zechosłow acji P avla  R eim ana pt. Von  
erder bis Kisch.  Zbiór jest odpow iedzią na tezy bohem istów  zachodnioniem ieckich  

z Pozycji m arksistow skich, a zasługuje na uw agę i dlatego, że sam  Reim an m ie­
szka w  C zechosłow acji i należał do grupy praskich p isarzy n iem ieckich. Z agadnię­
t a  relacji kulturalnych m iędzy N iem cam i i C zecham i w  X IX  i X X  w. oraz roli, 
Jaką odegrali w  tej dziedzinie pisarze n iem ieccy w  C zechosłow acji zostały w ięc  
w pracy R eim ana bardzo siln ie w yeksponow ane. Oto co czytam y w e w stęp ie  do 
zbioru, w prow adzającego czyteln ika w  specyfikę zagadnienia:

„M onarchia austro-w ęgierska rozbita ruchem  w olnościow ym  uciskanych  
narodów była jak w iadom o państw em  w ielonarodow ościow ym , w  którym  w ięk ­
szość m ieszkańców  była ujarzm iona n ie ty lk o  społecznie;, ale i narodow ościow o. 
Problem y narodow e zw łaszcza zaś stosunki N iem ców  w zględ n ie A ustriaków  
z narodam i słow iańskim i m ia ły  zasadnicze znaczenie dla rozw oju literatury. 
Szow iniści i reakcjoniści niem ieccy, których tradycje p ielęgnują dziś im peria­
liści i odw etow cy w  N iem czech Zachodnich b y li fanatycznym i pionieram i bru­
talnej p o lityk i ucisku narodow ego i germ anizacji. P rzedstaw iciele tej ideo­
logii odgryw ający także niem ałą rolę w  literaturze już w  X IX  w . w yrażali po­
gląd, że m ałe narody przede w szystk im  zaś Czesi n ie są zdolni do w ytw orzenia  
w łasnej kultury, że potrzeba im  'niem ieckiego nau czyciela’ . . .  P oglądy takie były  
bardzo rozpow szechnione w śród burżuazji austriackiej i później przejęli je 
z n iew ielk im i zm ianam i przyw ódcy socjaldem okracji austriackiej, którzy aż do 
upadku m onarchii odrzucali prawo narodów  słow iańsk ich  do sam ostanow ienia. 
N iegodnym i argum entam i, jakoby naród czeski nie był zdolny do sam odzielnego  
rozw oju kulturalnego, absurdalnym i w obec rozm achu kultury czeskiej, operują  
dziś im perialiści n iem ieccy w  N iem czech Zachodnich . . .  P rzeciw  tej ideologii 
w alczyli jedynie n ajw yb itn iejsi przedstaw iciele literatury austriackiej, którzy  
potrafili w zn ieść się ponad przesądy narodowe. W pierw szej połow ie X IX  w . 
byli to przede w szystk im  Lenau i G rillparzer. Do dzieł Lenaua apologety ruchu  
husyckiego naw iązyw ali niektórzy pisarze n iem ieccy w  Czechach jak Moritz 
H artm ann, A lfred  M eissner, U ffo  Horn, S iegfried  K a p p er . . .  M imo licznych  
braków, jakie w ykazują dzieła tych  pisarzy należy w skazać na n ie teraz, k iedy  
reakcyjna historia literatury w  N iem czech zachodnich przesadnie g loryfikuje h i­
storyczną pow ieść S tiftera W itiko,  która idealizuje przeszłość fe u d a ln ą . . .  
D zieje X IX  w. w skazują n a  fakt, iż tradycje przyjaźni C zechów  i N iem ców  
opierają się na podstaw ach historycznych. B yły  one jednak przem ilczane przez 
szow inistyczną historiografię niem iecką i austriacką . . .  Rozwój h istoryczny nie 
przebiegał tak jak tw ierdzą reakcjoniści niem ieccy. Lud czeski i  n iem iecki 
w iódł w spólną w alkę przeciw  w yzysk iw aczom  przez całe w i e k i . . .  Doipóki 
u w ładzy  pozostaw ała burżuazja, w szelk ie  próby likw id acji k on flik tów  narodo­
w ych zaw odziły. U siłow ania  zm ierzające do naw iązania przyjaźni m iędzy N iem ­
cam i a S łow ianam i propagow ane przez Herdera i G oethego, a zaw arte wT w ielu  
dziełach p isarzy n iem ieckich  tw orzących w  C zechach przed r. 1848, tłum ione były  
narastającym i sporam i i konflik tam i w yw oływ an ym i przez burżuazję. D opiero  
m arksistow ska idea in ternacjonalizm u proletariackiego w ytw orzyła  trw ałą pod­
staw ę do przezw yciężenia tych  konflik tów . I dlatego niem ieccy pisarze działa­
jący w  C zechosłow acji, którzy pracę sw ą w łączy li w  dzieło w a lk i k lasy  robotni­
czej jak E. E. Kisch, R. Fuchs, F. G. W eiskopf i D. Fiirnberg są pionieram i k u l­
turalnej w spółpracy obu narodów ”.

Tym  w łaśn ie  postaciom  postępow ych  pisarzy n iem ieck ich  zw iązanych z C ze­
chosłow acją pośw ięcił P avel R eim an praw ic połow ę sw ej książki, kreśląc ich por­
trety. Obok charakterystyki tych  tw órców , w  której w ie le  m iejsca pośw ięca autor 
w spółpracy kulturalnej i literackiej C zechów  i N iem ców , znajdujem y tu w ie le

10 P .  R e i m a n :  L i t e r d r n i  p o d o b i z n y .  Z  d & jin  ( e s k i j c h  a  n e m .e e k i j c h  l i t e r & m i j c h  v z t d v ti. 
P r a h a  1961. S t a t n i  N a k l a d a t e l s t y i  P o l i t i c k ć  L i t e r a t u r y ,  s . 234.
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danych o epoce, w  jakiej działali, o atm osferze, w  jakiej k ształtow ały  się ich 
dzieła. I tak np. R eim an pisze:

„W okresie przed I w ojną św iatow ą rozgorzały w  Czechach k on flik ty  naro­
dow ościow e m iędzy rządzącą burżuazją n iem iecką, a szerokim i m asam i uciska­
nego ludu czeskiego. P rzew ażna w iększość pisarzy niem ieckich  w  Czechach .P0'  
pierała politykę ucisku narodowego, a antyczesk i szow inizm  stał się zasadniczą 
cechą literatury niem ieckiej w  Czechach i A u str ii” u .

„K iedy rząd B adeniego w yd a ł zarządzenie, na  m ocy którego w  C z e c h a c h  
i na M oraw ach m iano używ ać jako urzędow ego, obok języka n iem ieckiego, 
także języka czeskiego . . .  nacjonaliści n iem ieccy szaleli: Schónerer i Wolf, 
nauczyciele H itlera, w ym yśla li Czechom  i dom agali się w ystąp ień  a n t y c z e s k i c h .  
Ci ignoranci, k tórzy nic n ie w ied zie li o kulturze, tw ierdzili cynicznie, że naród 
czesk i nie jest w  stanie w ytw orzyć w łasnej kultury bez nauczycieli niem ieckich. 
K iedy rząd B adeniego upadł doszło w  Pradze do w ystąp ień  antyniem ieckich. 
E kscesy nacjonalistyczne w ym ierzone b y ły  przede w szystk im  przeciw  r u c h o w i  
robotniczem u. W k w ietn iu  1897 r. w  A ustrii po raz p ierw szy  w  w yborach par­
lam entarnych w zię ła  udział socjaldem okracja odnosząc duży sukces. Eks­
cesy nacjonalistyczne b y ły  w ięc  dogodne dla burżuazji poniew aż odciągały one 
m asy robotnicze od w a lk i o sw oje p r a w a . . . ” 12.

L iteratura n ie  była  obojętną w obec rozgryw ających się kon flik tów  n a r o d o w y c h .  
Jak w yn ik a  z cytow anych słów  R eim ana, w iększa  część literatów  niem ieckich  
w  Czechach ulegała  w p ływ om  szow inizm u, g łosiła  w  sw ych pracach hasła nacjo­
nalizm u i ucisku narodow ego. L ecz w śród praskich pisarzy n iem ieck ich  pow stał 
krąg postępow o nastaw ionych  literatów , którzy odrzucali taką postaw ę i staw ali 
po stronie narodu czeskiego. C zytam y o tym  w  zbiorze stud iów  R eim ana:

„Jako opozycja przeciw  przew ażającym  tendencjom  szow inistycznym , w  l i ­
teraturze n iem ieck iej utw orzył się w  Pradze, na krótko przed w ybuchem  I w ojny  
św iatow ej, miały krąg pisarzy n iem ieck ich , którzy otw arcie sym patyzow ali 
z w olnościow ym i tendencjam i ludu czeskiego, stud iow ali problem y czeskiego  
życia ku lturalnego, a także naw iązyw ali osobiście kontakty z in teligencją  czeską. 
N ie chodziło tu  jednak o zam kniętą i jednolitą  grupę literacką, a raczej o sw o­
bodnie dobrany krąg pisarzy. W tym  w ypadku połączyła ich pogarda dla szo­
w inizm u niem ieckiego, d la austriackiego system u rządzenia, sym patia dla naro­
dow ego ruchu czeskiego i czeskiej kultury. W ybitnym i przedstaw icielam i tego  
kręgu b y li Egon E rw in K isch i  R udolf Fuchs, którzy później w esz li na drogę 
ruchu kom unistycznego, Franz W erfel —  najpierw  ekspresjonista, później m i­
styk  k ato lick i i M ax Brod, w  późniejszych  latach  sy jon ista” 13.

C zeski krytyk  literacki, socjaldem okrata R udolf Illovy, om aw iał grupę tę  
w  piśm ie „Verejne M in en i” (w  nrze z dn. 16 X I 1913) zaliczając do niej także 
G ustaw a M eyrinka, P aula L eppina, O skara Baum a i Franza K a fk ę 14. P o uzyska­
n iu  n iepod leg łości przez C zechosłow ację do grupy tej przyłączają się  kom uniści —  
Franz W eiskopf i  L uis Fiirnberg, socjaldem okrata — E rnst Som m er, a także z prasą  
burżuazyjną zw iązany —  L udw ik  W inder. D w aj p ierw si, W eiskopf i Fiirnberg  
stan ęli w e  w sp ó ln ym  froncie z m łodym , pow stającym  dopiero, czeskim , socja li­
stycznym  ruchem  literackim . Ściśle  zw iązana z m łodą czeską literaturą socja li­
styczną i kręgam i czeskiej in te ligen cji p ostępow ej b yła  także grupa studentów  
socja listów  na  un iw ersytecie  n iem ieck im  w  Pradze, do której n a leżeli także W eis­
kopf i  R eim an, który tak m. in. p isze o niej:

A  dalej:

11 J w .  s .  136. 
“  J w .  s .  153. 
M JW . s .  136. 
«  J w .  s . 154.
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„Znajdowała się ona w  trudnej sytuacji, przecież u n iw ersytet był już 
W 1. 1921—23 tw ierdzą tych sił, które dziesięć la t później uzyskały  w ładzę  
w  N iem czech i w ciągnęły  naród n iem ieck i w  n ajw iększą katastrofę w  jego  
historii” )5.

W czasie II w ojny św iatow ej grupa postępow ych pisarzy niem ieckich  z C ze­
chosłowacji znajdujących się w ów czas na em igracji podjęła in icjatyw ę w ydania  
zbiorów prac m ających na ce lu  poparcie w a lk i w yzw oleńczej narodu czechosłow ac­
kiego. R eim an przedstaw ia to w  sposób następujący.

„W A n g lii działała w ów czas pod k ierow nictw em  socjaldem okraty W enzla  
Jakscha grupa em igrantów  n iem ieckich  z  C zechosłow acji, k tórzy u siłow ali ze 
w szech sił zapobiec odbudow ie republiki. D ążyli do tego  także na w ypadek  
klęsk i H itlera i dom agali się 'prawa do sam ostanow ien ia’ dla m niejszości n ie­
m ieckiej w  C zechosłow acji. A by osiągnąć sw ój cel rozpętali antyczeską nagonkę  
na łam ach prasy brytyjsk iej, w p ływ ając n a  kształtow anie się angielsk iej opinii 
publicznej w  spraw ach Europy środkow ej. K olek tyw ne działanie niem ieckich  
pisarzy an tyfaszystow skich  z C zechosłow acji, którzy w  ram ach zam ierzonej anto­
logii udokum entow aliby sw ą solidarność z w yzw oleńczą w alk ą  narodu czeskiego  
i  słow ackiego, m ogłoby w  znacznej m ierze pom óc w  sparaliżow aniu  tej szow in i­
stycznej kam panii. W im ien iu  redakcji naszego czasopism a antyfaszystow skiego  
„E inheit” w ydaw anego  w  L ondynie naw iązałem  w ięc  kontakt z  E. E. K ischem , 
L. Furnbergiem , F. C. W eiskopfem  oraz E rnestem  Som m erem  i  w szyscy  on i 
przyrzekli m i sw ą w spółpracę” 10.

K siążka R eim ana jest zbiorem  stud iów  dotyczących w ie lu  postaci literatury  
austriackiej i n iem ieckiej. K ażdem u z om aw ianych pisarzy p ośw ięcił autor od­
dzielny rozdział tw orzący zam kniętą całość i  zaw ierający w  sobie charakterystykę  
danego tw órcy i jego dzieła. We w szystk ich  tych  studiach spraw a pow iązań z l i ­
teraturą czeską każdej z om aw ianych postaci zaakcentow ana została bardzo mocno.
I tu  znow u w racam y do spraw  rew izjon istycznych , tendencyjnych  stw ierdzeń  
bohem istyki zachodnioniem ieckiej, sugerujących nadrzędną w obec literatury czes­
kiej rolę p iśm iennictw a n iem ieck iego i przypisujących funkcję pośredniczącą  
m iędzy kulturą n iem iecką i czeską pisarzom  n iem ieck im  tw orzącym  w  Czecho­
słow acji. R eim an staw ia  spraw y inaczej, a m ianow icie podkreśla w agę daleko idą­
cych w p ływ ów  kultury i literatury czeskiej n  a n iem ieck ie  p iśm iennictw o w  Cze­
chosłow acji, a także rolę, jaką odegrali literaci n iem ieccy z C zechosłow acji 
w  recepcji literatury i ku ltury czeskiej w  N iem czech. Takie postaw ien ie  spraw y  
zaznacza s ię  kolejno w  poszczególnych rozdziałach k siążk i R eim ana.

I tak  w  studium  pt. B ojoval za p fa te l s t v i  R eim an om aw ia postać R udolfa  
Fuchsa, który w  czasie I w ojn y  św iatow ej przełożył na język n iem ieck i poem at 
S lezke  p isnę  Petra Bezruca. Przedm ow ą opatrzył tłum aczenie Franz W erfel, w  k tó­
rej nap isał co następuje.

„Nasze serca w spółczują  ze w szystk im i uciskanym i narodam i. N asz duch  
nien aw idzi buty i m egalom anii któregokolw iek  n a r o d u . . .  H usytyzm  jest n ie­
zniszczalną, choć przez stu lecia  tępioną tw órczą tradycją narodu czeskiego. Jej 
znaczenie n ie jest rozum iane, gorzej, fa łszu je się  ją. To n ie był w ybuch  długo  
tłum ionej n ienaw iści narodow ej, jak się o tym  często z upodobaniem  m ów i, 
nie, jest to najw ięk szy  i  najczystszy  w zlo t k u  św iętości, jakim  nas obdarzyło  
średn iow iecze” 17.

W zw iązku  z ty m  R eim an m ów i:

„Przekład Pieśni Ś ląskich  i  przedm ow a do n iego b y ły  w ięcej niż w ydarzeniem  
literackim . To b y ła  w  czasie i okolicznościach, w  których książka w yszła , de-

IS J w .  s .  170.
“  J W . 8. 162.
17 J W . S. 122—123.
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m onstracja, program  polityczny. N ie było  przypadkiem , że W erfel w  sw ej przed­
m ow ie p ow oływ ał s ię  na husytyzm  i H erdera, w skazał tym  historyczną tradycję 
kontynuow aną przez Fuchsa i jego przyjaciół, tradycję, która określała cel postę­
powej literatury niem ieckiej w  C zechosłow acji” 18.

W pracy Czeska i n iem iecka  poezja  w  Czechosłowacji  w ydanej w  r. 1937, Fuchs 
rozw ijał sw e idee, om aw iał itu tw órczość n iem ieckich  pisarzy postępow ych sp rz ed  
1848 r. — A. M eissnera i M. H artm anna. Z naczenie ich, w edług Fuchsa, .pole­
gało na tym , iż naw iązyw ali oni do tradycji husytyzm u, czym  częściow o paraliżo­
w a li n iem ieck ie szow in istyczne pojm ow anie h istorii Czech. Z tego punktu w i­
dzenia oceniał Fuchs także działalność praskich pisarzy n iem ieck ich  stojących  
u boku narodu czesk iego  i w alczących  o n iepodległość Czechosłow acji.

D rugie w ie lk ie  dzieło przekładow e Fuchsa w ydane w  r. 1926 nosiło  tyt. Żniwo  
s tu  lat p o ez j i  czeskiej,  obejm ow ało p oetów  X IX  i X X  w .

R eim an tak  charakteryzuje zasadniczą postaw ę Fuchsa:

„R udolf Fuchs. który w yrósł jako Czech w  czeskim  środow isku Podebrad  
i język n iem ieck i poznał dopiero w  n iem ieck iej szkole średniej, w n ikn ął w e w za­
jem ne stosunki m iędzy kulturą n iem iecką i czeską. S tud iow ał ich tradycję  
i w iedział, jak dogłębnie w płynęła  czeska tradycja historyczna i kultura czeska  
na rozwój kultury n iem ieck ie j. . .  Sw e posłann ictw o w id zia ł w  roli pośrednika  
m iędzy kulturą i literaturą n iem iecką a czeską. Tw ierdził, iż specjalną rolę m ają  
do odegrania prascy pisarze n iem ieccy, którzy znając literaturę czeską pow inni 
zaznajom ić lud n iem ieck i z czeską literaturą i kulturą, i  to pow inno być ich  
w kładem  w  w alkę z nacjonalizm em  i  faszyzm em , o w zajem ne zrozum ienie  
i przyjaźń m iędzy obu narodam i” 19.

Franzem  K afką zajął się R eim an w  rozdziale Spolećenska  p rob lem atika  v  K a f-  
k ovych  romanećh.  Tak jak K isch  i Fuchs, K afka utrzym yw ał ścisłe kontakty  
z postępow ą in teligen cją  czeską. Znał dobrze H aska, kontaktow ał się  z kręgiem  
anarchistów  czeskich, do którego należeli St. K. N eum ann, Frańa Sram ek, G ellner  
i  in n i p isarze czescy. A w ersja  do aparatu państw ow ego i praw odaw stw a  
burżuazyjnego, charakterystyczna dla całej tw órczości K afki, pow stała n iew ątp li­
w ie  pod w p ływ em  nastrojów  panujących w  tym  kręgu pisarzy czeskich. Reim an  
pisze: ’ | i V.

„T ypow ym  dla K afk i w  okresie poprzedzającym  w ybuch I w ojny św iatow ej 
b y ł jego sprzeciw  w obec szow inizm u niem ieckiego, jego solidarność z czeską  
in teligen cją  postępow ą, jego zain teresow anie czeską literaturą. A ntyw ojenne  
stanow isko K afk i w  okresie. I w ojny  św iatow ej było  w ięc następstw em  jego po­
g ląd ów ” 2I>.

R ozdział Rodak ze S tareho  M esta  dotyczy tw órczości Egona E rw ina R ischa. 
R eim an stw ierdza tu  na w stępie:

„E. E. K isch pochodził z Pragi, od m łodych la t b liska mu była czeska i n ie­
m iecka tradycja kulturalna., m iał w ięc  okazję kojarzyć w  sobie elem enty dwóch  
kultur narodow ych . . . ” 2t.

K isch  często podkreślał co zaw dzięcza literaturze czeskiej. O tym , jak cen ił 
Sobie czeską tradycję ku lturalną św iad czy  jego zbiór pt. D ziennikars tw o  k lasyczne  
w yd an y  w  r. 1923. M im o że znalazły  s ię  tu  różnorodne prace z w ie lu  krajów  
i epok (począw szy od P lin iusza), K isch uznał za n iezbędne zam ieścić w  zbiorze 
tym  nazw iska dw óch pisarzy czeskich, których uw ażał za sw ych  m istrzów  K. H a- 
vlićk a-B orovsk iego  i Jana N erudę. K isch cen ił sobie także tw órczość w sp ó łczes-

«  J W . S. 123.
11 JW . S. 123—124.
!0 J w .  S. 136—137.
«  JW . S. 152.
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nych m u pisarzy czeskich  np. Jaroslava H aska i A ntonina Boucka. W ielk ie zna­
czenie dla pracy K ischa m iała w spółpraca z A ntoninem  M aćkiem , jedynym  z zało­
życieli czeskiej literatury socjalistycznej:, tłum aczem  prac Kisehai na język  
czeski.

W studium  Cesta dusledneho kr i t ika  spolećnosti  znajdujem y w ie le  danych
0 ścisłych  zw iązkach L udw ika W indera z  czeskim  środow iskiem . R eim an tak  
sprawę tę przedstaw ia:

„W inder w  r. 19,38 w yjechał do A nglii. Odtąd praca jego przebiega pod zna­
kiem  coraz w iększego  zbliżenia się do ruchu kom unistycznego. Św iadczy o tym  
pow ieść O bow iązek ,  w  której W inder przestaje być ty lko krytyk iem  społeczeń­
stw a i zbliża się coraz bardziej do sił, k tóre w  najcięższych w arunkach w iod ły  
bój przeciw  h itleryzm ow i. Są to  jego w łasn e poglądy. B ohaterem  książk i jest 
drobny urzędnik n igdy n ie parający się polityką, ale jako Czech, który nie  
utracił sum ienia i honoru, potrafi on w ytrw ać w  decyzji n iew spółpracow ania  
z okupantam i. Ten prosty człow iek, który sam  n ie w ierzy, iż  jest zdolny do 
jakiegoś bohaterstw a, krok za krokiem  w ciąga  się w  n ielega ln ą  pracę organi­
zacji, staje się jej aktyw nym  bojow nik iem  i um iera jako bohater! w alk i o w o l­
ność. D okładna znajom ość życia czeskiego i charakteru C zechów  pozw oliła  
W inderow i zdała od kraju stw orzyć książkę będącą realistycznym  obrazem  
w alk i o  w olność. Tą książką W inder sam  przyłączył się do aktyw nej w alk i. 
Trzeba napraw ić krzyw dę w yrządzoną L ud w ikow i W inderow i w  ciągu ostatnich  
lat. N ależy on obok K ischa, W eiskopfa, Furnberga i Fuchsa do k ręgu  an ty fa ­
szystow sk ich  pisarzy n iem ieckich  z C zechosłow acji” 22.

Franz W eiskopf, n iem ieck i poeta i  prozaik, w ychow any w  Pradze i znający  
język czeski, jak sw ój m acierzysty , w łączy ł się w  okresie po uzyskaniu  n ie ­
podległości przez C zechosłow ację do w spólnego  fron tu  z m łodym  pow stającym  
dopiero czesk im  p iśm iennictw em  socjalistycznym . B ył on p ierw szym  spośród stu -  
d en tów -socja listów  uniw ersytetu  n iem ieck iego w  Pradze, który zapoznaw ał sw ych  
kolegów  z tw órczością St. K. N eum anna, J. W olkera, działalnością rew olucyjnych  
grup poetyckich  P ro le tku lt  i Devetsil .  W  r. 1925 W eiskopf w yd ał tom  przekładów  
czeskiej poezji rew olucyjnej pt. Es geht eine Trom m el.  P ojm ow ał sw ą rolę p i­
sarza jako pośrednika m iędzy ludem  czesk im  i niem ieckim  rów nież i  w  zakresie  
kultury. K ontakty z otoczeniem  i literaturą czeską zaw ażyły  w  sposób zasadniczy  
na jego tw órczości. D okonał on w ie lu  przekładów  z poezji czeskiej, m|. in. utw orów  
Frani Sram ka oraz zbioru liryk  pt. B rot und  Sterne.  N a p ow stan ie takich pow ieści 
jak Das S laven lied ,  In M itten  des S trcm s,  A bsch ied  vo m  Frieden  w p łyn ęła  zn a­
jom ość środow iska czeskiego i jego problem ów , W zbiorze A us  a llen  v ie r  W inden  
W eiskopf zaw arł w spom nienia o Ju liuszu  Fuciku, A ntoninie Zapotockim , a liczne  
recenzje polem ik i i  uw agi, dotyczące now ej literatury czesk iej, w  tom ie Literarische  
Streifz iige. R eim an tak  charakteryzuje tego  pisarza:

„C iągłe pow racanie W eiskopfa do praskich la t studenckich  n ie  było u n iego  
jak  u  K ischa, przypadkow e, ale organiczne, gdyż w łaśn ie  lata te  w p łyn ęły  na  
dalszą drogę życiow ą pisarza. W Pradze został kom unistą i  jednocześnie doś­
w iadczonym  p isarzem  kom unistycznym  .. . U w ażał się  zaw sze za pośrednika m ię­
dzy kulturą czeską i  n iem iecką działającego n a  podstaw ach in ternacjona­
lizm u proletariackiego. W  sw ym  posłan n ictw ie pośrednika w idzia ł W eiskopf po­
dobnie jak Fuchs w ie lk ie  dzieło kulturalne: lik w id ację przepaści w ykopanej 
przez szow in izm  m iędzy ludem  czeskim  i n iem ieck im  drogą udostępnienia n ie ­
m ieckiem u ludow i pracującem u postępow ej literatury czeskiej. Zwłaszcza tuż  
po 1918 r. m ożna było w ie le  zdziałać na tym  polu. Przecież N iem cy, n aw et po­
stępow i, n ie  w iedzieli n ic  o rozw ijającej s ię  pod w p ływ em  rew olucji październ i­
kow ej czeskiej poezji rew olucyjnej. W eiskopf tłum aczył w ięc  czeską i słow acką

“  J W . S. 166—167.
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poezję ludow ą; u tw ory Srśm ka, G ellnera, N eum anna, a m iędzy  tym i, do któ­
rych c iąg le  w racał był przede w szystk im  jego osob isty  przyjaciel, poeta, który 
sw ym i balladam i ukazał isto tę  hum anizm u socjalistycznego  —  Jiri W olker •

P rzed staw iliśm y tu  ce low o  szerzej w yw od y  P a v la  R eim ana obrazujące jeden  
z rozdziałów  czesk o-n iem ieck iej w spółp racy  ku lturalnej, gdyż książka jego na­
biera sp ecja ln ie  aktualnej w ym ow y w obec rozw ijanej w  N RF akcji, o  której była 
m ow a na  w stęp ie .

Tadeusz Wróblewski

'■ Jw . S. 171—175.
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